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M O N A R C H Y A  AUSTRIACKA.

Rzecx urzędowa.
W ie d e ń , U. czerwca. Dnia 10. czerwca 1854 wyjdzie w c. k. 

rządowej drukarni w Wiedniu i będzie rozesłany L. zeszyt 
dziennika ustaw państwa.

Zeszyt ten zawiera pod 
Nr. 137. Rozporządzenie naczelnej komendy armii z 24. maja 1854, 

którein się wyjmuje z mocy obowiązującej pierwszy odstęp roz 
porządzenia z dnia 8. lutego 1851, nr. 37 dziennika ustaw pań
stwa, względem dodatku klauzuli wykonania w wyrokach sądów 
wojskowych.

Nr. 138. Dekret ministerstwa finansów z 31. maja 1S54, tyczący się 
wolnego od cła przywozu zboża do lombardzko-weneckiego kró
lestwa po koniec czerwca 1854.

Nr. 139. Dekret ministerstwa finansów z 2. czerwca 1854, którym 
się przepisują bliższe postanowienia względem mającej się odby
wać przestrzeni drogi i przeważającego pakunku w podróżach 
służby urzednikuW publicznych na kolejach żelaznych.

Nr. 140. Obwieszczenie ministerstwa finansów z 3. czerwca 1854, 
obowiązujące dla koronnych krajów, objętych w powszechnym o- 
kręgu celnym —  względem wyniesienia głównego celnego urzędu
II. klasy w  Brcgenz na główny celny urząd pierwszej klasy

Sprawy krajowe.
L w ó w ,  Ki. czerwca. Jego cesarzewicz. Mość najdostojniej

szy Arcyksiążę Karol Ferdynand, komendant korpusu armii, przy
był tu dzisiaj o god. 8. zrana w najlepszem zdrowiu i wysiadł w 
hotelu rosyjskim.

L w ó w ,  14. czerwca. W  dodatku do opisu uroczystości od 
bytych w stolicy naszej w dniu najwyższych zaślubin Jego c. k. 
Apostolskiej Mości, podajemy tu przegląd tych dzieł dobroczynności, 
które zapomocą darów złożonych w prezydyum magistratu zamiast 
zamierznnego oświetlenia miasta, spełnione zostały. Są one najlepszym 
dowodem, że życzenie świadczące o ojcowskiej miłości naszego nnj- 
miłościwszego Monarchy, by najwyższe zaślubiny Jego nie koszto
wną wystawą zewnętrzną, lecz ulżeniem niedostatku uczczono, w 
sercach mieszkańców lwowskich najżywszy odgłos znalazło.

Z  radosną gotowością spieszył każdy dorzucić s.vdj wdowi 
grosz  dla osiągnienia zbawiennego zamiaru, by utworzyć dla wspar
cia ubogich będący każdej chwili do ilyspozycyi fundusz dobroczyn
ności.

Dary mieszkańców miasta sianu cywilnego wynosiły 1919 złr. 
z/ 4 kr., a c k korpusu o f ice iów  załogi tutejszej 321 złr. 24  kr., 
razem 2240 złr. 24*,^ kr. ni. k., z czego przeszło 900 ubogich ob
dzielono jadłem w dniu najwyższych zaślubin, a do 2500 ubogich 
obdarzono wsparciem pieniężnem. W  użytej na to sumie zawarte są 
także kwoty ofiarowane dla instytutu ubogich, dla zakładu niemo
wląt i na sporządzanie zupy rumfordzkiej.

Przy tej nader ważnej, wszystkich wiernych poddanych Mo
narchii uszczęśliwiającej sposobności, przekonano się najwyraźniej, 
że tak darzący jak i obdarzeni żywią w swych sercach najszczersze 
przywiązanie i wdzięczność dla najdostojniejszych małżonków ce
sarskich.

(Zijazrt Osurza z królem pru* kim w Bodenbach.)
B o d en b a ch , 9. czerwca. W czoraj około trzeciej z połu

dnia przybyli Ich Mość Cesarz i Cesarzowa Austryi do tutejszego 
świetnie ozdobionego dworca kolei żelaznej. W  pobliżu Ich ces. Mo
ści znajdował się Jego królewicz. Mość Albert książę Saksonii, k tó
ry już przed kilku dniami przejeżdżał tedy z Drezdna do Pragi. 
P- •ócz tego postrzegliśmy w świcie między innymi pierwszego jene- 
rał-adjutanta Cesarza, fml. hrabię Griinne, książąt Liechtenstein i 
Lobkowitza, tudzież najwyższą ochmistrzynię Jej Mości Cesarzowej. 
Urzędnicy austryackich władz cywilnych, a na ich czele obw odow y

prezydent bar ■'> Hemńi.ger, wszyscy c. k. austryaccy i królewsko- 
sascy urzędu. 'w o iv»  kolei'•żelaznej" równie jak niektórzy wyżsi 
e. k. urzfędnicy z Pr cfali w paradzie na ganku dworca kolei że 
laznej dla powitania lc.. . Mości. Również przybył c. k. austrya- 
cki poseł przy królewsko-saskim dworze hrabia Kuefstein z Drezdna 
na przyjęcie najdostojniejszyefe Gości. Za przybyciem pociągu opu
ścili Ich ces. Moście natyclnmast dworzec kolei żelaznej i udawszy 
się przez świetni? udekorowaną salę do przygotowanego pojazdu, 
odjechali nad Elbę. Paropływ Drezdeńskiego towarzystwa żeglugi pa
rowej ,,Bohemiau, ozdobiony austryackiemi i bawarskiemi bandera
mi, równie jak wieńcami i girlandami przyjął tu na swój pokład Ich 
ces. Moście i świtę i zawiózł śród nieustających wystrzałów z mo
ździerzy na obu brzegach Elby aż do miasta Tctschen, gilzie Ich 
równie jak w dworcu kolei żelaznej głośnemi okrzykami: Niech ż y 
j e !  przyjmowano. Zlamtąd pojechali najdostojniejsi Państwo w przy
gotowanych pojazdach przez ozdobione ulice miasta do zamku hrabi 
Tliun, gdzie była rozstawiona honorowa kompania pułku grenadye- 
rów Arcyksięcia Karola z bandą muzyczną. Po upływie niemal g o 
dziny powrócił Cesarz Jego Mość w uniformie król. pruskiego puł
kownika w towarzystwie Jego królewicz. Mości Alberta księcia Sa
ksonii do dworca kolei żelaznej dla powitania tam Ich Mość Królów 
Prus i Saksonii, którzy z Drezdna byli spodziewani. W  świcie Jego 
Mości Króla Prus znajdowali się królewsko-pruski prezydent mini
strów baron Manteuffel, c. k. austryncki poseł przy pruskim dworze, 
hrabin Thun, równic jak kroi. pruski poseł przy saskim dworze 

Redern, tudzież ienerał-Iejtnant i król, jenerał-ndjutant Ger
lach, a Jego Mości Królowi Saksonii towarzyszył król. jenerał-auju- 
lant, jenerał-lejtnant Reichardt. Najdostojniejsi Państwo powrócili z 
swą świtą natychmiast do Tetschen. gdzie przybyli z Wiednia także
c. k. austryacki minister spraw zewnętrznych i przebywający tamże 
tą razą król. pruski minister państwa hrabia Alrenslcben. Potein był 
w zamku wielki obiad, podczas którego przegrywała na dziedzińcu 
muzyczna banda kompanii honorowej. Pod wieczór  były gmachy T e -  
tschyna rzęsisto uiluminowane, a oświetlenie całego placu łańcucho
wego mostu, równie jak bengalskie ognie, gorejące na słupach w y 
stających ponad powierzchnią wody przedstawiały imponujący widok. 
Jak słychać, jutro uastąpi odjazd najdostojniejszych Państwa. —  Dzi
siaj o dziewiątej rano przybyła tu także Jej Mość Królowa Sakso
nii w towarzystwie najwyższego koniuszego i król. jenerał-adjutanta, 
jenerał-Ięjtnanta Engel pocztowym pociągiem Drezdeńskiej kolei że
laznej z Pillnitz. Jej Mość Królowa była przyjmowana w dworcu 
kolei żelaznej przez Jego Mość Cesarza Austryi i udała się niezwło
cznie do zamku w Tetschen. Jej Mość Królowa od,edzie dziś o dru
giej popołudniu znowu z powrotem do Pillnitz. fD r . J .)
(D e p e s z a  t e le g r .  p . N am iestn ik a  M u c h  d o  J a ru  E x c e l .  p a n a  m in istra  s p r a w  w e w n ę t r z .

w  W ie d n iu .)

P r a g a , 12. czerwca. W czoraj o god. 5. popołudniu byli Ich 
Mość Cesarstwo na urządzonein za staraniem prazkiego korpusu 
strzelców strzelaniu do tarczy na wyspie strzeleckiej. O god. 8V ł 
wieczór udali się Ich Mość Cesarstwo na bal do księcia Karola A u- 
ersperga, gdzie zabawili aż do 12^/j god. w nocy. Dzisiaj o god.
12. w południe opuszczą Ich Mość Cesarstwo Pragę i zatrzymają 
się w powrocie do Wiednia w Kladrub, gdzie Jego Mość Cesarz za
myśla zwiedzić c. k. stadninę.

Jego Exceł. p. minister lir. Buol-Schnuenstein i p. hrabia A l- 
vensleben wyjechali wczoraj o god. \i 6 zrana z Pragi do Wiednia.

(Abbl. W  Z .>

Ameryka.
(P o s e ls t w o  p r e z y d e n ta  u zn a je  n o w e  p r z e p is y  n e u t r a ln o ś c i . )

F i l a d e l f i a ,  20. maja. Przedwczoraj przesłał prezydent wa
żne poselstwo do izby reprezentantów-, komunikując jej kopie kore- 
sponilencyi dyplomatycznej względem ustawy nowych przepisów ne
utralności w teraźniejszej wojnie europejskiej. Dokumenta te są bar
dzo długie, ale osnowa ich da się objąć w krótkości. Na listy po
słów Anglii i Francyi w Washyngtonie, które oznajmiają zamiar swych 
rządów, że nateraz nie będą wydawać żadnych listów korsarskich, 
i będą szanować prawa rządów neutralnych, oświadcza sekretarz 
stanu spraw zewnętrznych pan Mercy, że rząd amerykański z przy
jemnością przyjmuje wiadomość o tern postanowieniu i ubolewa tyl
ko, jeźli prawa neutralnych tylko tymczasowie, a nie nazawsze są 
uznane. Pan Mercy dodaje z polecenia prezydenta, że  Unia upomi-
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nająć się o zupełne używanie swoich praw jako mocarstwo neutral
ne. będzie z swojej strony przestrzegać jak najściślejszej neutralno
ści przeciw wszystkim stronom prowadzącym ze sobą wojnę. W szy 
stkie akta przesłano do wydziału spraw zagranicznych i nakazano 
podać je  do druku,

Hiszpania.
i H a i l r j t .  1- czerwca. Lord  Howden dawał wczoraj obiad 

pożegnawczy. na którym obecni byli ministrowie. „Correspondencya 
aulografn4' donosi , że listy ze stanów zjednoczonych zapowiadają 
bliskie załatwienie sprawy względem okrętu „B lac W arr ior44.

(W ien . Z tg .)
Anglia.

Londyn . G. czerw ca . Goście królewscy z Portugalii,- piie- 
szkający w Buckingham Pałace, rozpoczęli wczoraj zwiedzanie oso
bliwości tutejszych od D oków  londyńskich i Towru. —  Lord Palmer- 
ston odjechał w czoraj do sw ojej wili w Broodland. ( A. B . W. Z .)

Francja.
( S p r a w o z d a n ie  iz b y  p r a w o d a w c z e j .  W y p r a w a  p u łk ó w  Iey ii c u d z o z ie m s k ie j ,  —  • 

F iiczba  o k r ę t ó w  z  w a r sz ta tu  s p u s z c z  tych . —  W ia d o m o ś c i  b i e ż ą c e . /

p a r y * , 8. czerwca, monitor dzisiejszy podaje sprawozda
nie prezydenta izby pana Billault z czynności Ciała prawodawczego 
w ciągu upłynioncj trzeclnniesitfcznej s e s y i , a między inneini także 
budżet na rok 1855. W  niezapamiętanej już  od 40 lat jednomyśl
ności , z jaka izba wolowała ten budżet ,  równie jak pożyczkę na
rodowa i zacjag 140.000 rekruta, w idzi prezydent Billault najsilniej
szy i najskuteczniejszy w y ra z ,  jakim deputowani mogli udowodnić 
Cesarzowi swoja szczera i gorliwa wzajemność. Te wota, powiada 
pan Billault, potwierdził cały kraj swą gotow ością, z ja k ą — a mia
nowicie najbiedniejsi w pierwszym rzędzie —  subskrybował poży
czkę narodową nielylko dla ofiarowanych k orzyśc i ,  nie raczej dla
tego ,  by dać Cesarzowi świetny dowód zaufania i poświęcenia; a 
deputowani wracają do departamentów z tern patryotycznem przeko
naniem , że o ile od nieb zależało, popierali jaknajsumienniej tę p o 
litykę, „której mądrość i dzielność zjednały Frnncyi zaufanie Euro- 
py i są prawdziwą jej chlubą.“

Dziennik Sentinellc loulonaisc donosi teraz z pewnością, że 
obadwa okręta liniowe „N apoleon14 i „Jean Bart44 odpłyną temi dnia
mi do Algieru dla przewiezienia ztamiąd dwóch pułków legii cudzo
ziem ców do Orycnlu i robi przyteni uwagę, że korpus ten zapewne 
bardzo znacznie teraz się pom noży , gdyż pozwolono zaciągać do 
niego żołnierzy wszystkich narodów , którzy pragną brać udział w 
tej wyprawie. —  7j  Touluz.y a z a p e w n e  także i z in n y ch  punktów 
posełają teraz niepotrzebne ju ż  teleskopy telegraficzne do Oryentu , 
gdzie mapą być oddane do dyspozycyi wyższym oficerom korpusu 
expedycyjnego.

Dziennik Patrie  podaje liczbę okrętów spuszczonych z war
sztatu od 2gn grudnia na 5 4 ,  między temi 21 okrętów lin iow ych , 
razem o 1200 działach. Pomiędzy okrętami liniowemi jest 15 ze śru
bami. —  Sita przeznaczonej jedynie dla obrony Paryża armii będzie 
wynosić teraz włącznie z nowym oddziałem gwardyi cesarskiej 35 
do 36.000 ludzi. —  Obóz zakładany obecnie pod llonvault, będzie 
stać nad samem wybrzeżem morza, tak że żołnierze będą mogti co 
dziennie używać kąpieli. —  Znany niegdyś cłonek opozycyi w izbie 
deputowanych, Maugulin, zmarł temi czasy w Semur. (Zeit.J

(D e p e s z a  te le g ra fic z n a .)

P a r y ż .  12. czerwca. Monitor umieściwszy wczoraj donie
sienie z Wiednia o przeniesieniu głównej kwatery księcia Paszkie
wicza do Jas, zawiera dzisiaj wiadomość telegraficzną z Wiednia z
d. 11. b. m. tej treści, że koncentracye wojsk rosyjskich w  Multa- 
nnch spowodowały względy na Siedmiogro'd. —  Umarł pan Mauguin 
i były  minister Yivien, ( L . k . a . )

B elgia.
B r u x e la . 8. czerwca. Król i familia królewska przyjmowali 

w dow ę po królu Ludwiku Filipie w Mecheln i odprowadzali ją aż
do Termonde. Królowa przybyła z księciem Joinville o god. Tmej
w ieczór  do Ostende, zkąd odpłynie do Anglii. —  Byty ambasador 
rosyjski w Londynie baron Brunnow powróci zfąd do Darmstadt, 
gdzie obecnie bawi familia jego . Również przygotowują się do po
dróży  inni znakomici Uosyanie, którzy tu dotychczas bawili. (Z e it .)

B i ‘n x e l a ,  6. czerwca. Pan Kisselew wyjedzie dnia 13. do 
Wiesbaden. Pan Łabióski i kilku innych znakomitych Bosyan mają 
także opuścić nasze miasto. •—  W yjazd księżny Licven i ambasado
ra z Belgii jest mimowolny. f b / J

llło c liy .
(D e p e s z a  te le g r a f i c z n a .)

T u ry n ,  10. czerwca. Hząd piemoncki obejmuje służbę na 
wszystkich kolejach żelaznych, wyjąwszy w Cuneo i Novara. P a r-  
lamcnto donosi z Neapolu z d. 4. b. m, : Władza sanitarna przepi
sała dwunastodniową kontumacyę na towary przywożone z Anglii i 
Francyi, a mianowicie dlatego , iż cholera grasuje w Londynie i Pa
ryżu ; środek ten chciano także zastosować do francuskiego paro
statku „ville de Pat-is44, chociaż zaopatrzony był w ważne paszporla 
z d r o w ia ; za pośrednictwem francuskiego ambasadora p. D elacour , 
otrzymał jednak niezwłocznie pozwolenie wolnego odpłynięcia (l ibe
ra pratica). (L it. kor. austr.J

nr ie m ce .
(Konfereneye bamberskie.)

jMnichuw. 6. czerwca. Do dawniejszej wiadomości o zu- 
pełneni porozumieniu wszystkich państw, które miały udział w od 
bytej w Bambergu konferencyi, dodaje gazela powszechna dalsze do
niesienie , że uchwały, na których opiera się to porozumienie, otrzy
mały już  także ratyfikacyę ze strony wszystkich państw intereso
wanych.

Monitor zaś podaje następujące sprawozdanie o uchwałach kon
ferencyi bambergskiej:

„P o  licznych dyskusyach oświadczono jednomyślnie, że ze wzglę
du na interes wszystkich państw niemieckich potrzeba pojedyńczo 
i bezwarunkowo przystąpić do konuencyi z 20. kwietnia w takim 
raz ie ,  gdyby zgromadzeniu związkowemu do potwierdzenia przed
łożona została; i dodano, ze ponieważ uchwała związku w ściślej
szej radzie powziętą byc może, głosy zastąpionych' w Bambergu 
ośmiu rządów gwarantują przyjęcie traktatu.

Równocześnie ułożono projekt noty, mający służyć za podsta
wę do odpowiedzi ze strony akredytowanych w Frankfurcie posłów' 
tych ośmiu państw niemieckich, gdyby Austrya i Prusy zdecy dowały 
się przedłożyć zgromadzeniu związkowemu dokładniejsze deklaracje.

Wspomnione państwa zobowiążą się chętnie do bronienia tery- 
toryum ubudwu m ocarstw , gdyby teryłoryum to skutkiem czynnego 
wystąpienia jednego z tych mocarstw' lub obudwu przeciw  Rosyi za
grożone być miało ; jednak żądają prawa dyskusji co do tak zw a
nego catitts foederitt, jeź!i idzie o dokonanie właściwego aktu za
czepnego. Nadio pragną, aby w odwet za obszerną p o m o c , jaką 
państwa związkowe przy tej sposobności gotow e są nieść obuduu 
wielkim dworom , obowiązały się <c dwory do bronienia ich w ra
zie potrzeby wszystkiemi zbrojnemi siłami sweini, nie zaś tylko kon- 
tyngensem związkowym.

W końcu zgodzono się jeszcze  na identyczna, do Austryi i 
Prus wymierzoną odpowiedź w razie, gdyby rządy te potwierdziły 
uchwały konferencyi bambergskiej. Zdanie swoje mają objawić ga
binetowi bawarskiemu. Pan von der Pfordten chciał podobno wnieść 
do tej odpowiedzi paragraf odnoszący się do G recy i ;  ale wniosku 
jego  niepoparfo, i musiał przeto cofnąć go natychmiast.44

____________  (Abdb. W. Z  J

B e r lin . 10. czerwca. A ’ Pr. Ztg. donosi, żc  jest zamia
rem gabinetu pruskiego wysłać niebawem poufną misyę do Peters
burgu. Inny znów dziennik pisze, że misya ta ma być poruczona pod
pułkownikowi panu Manteuffel.

Ces. ros. pełnomocnik jenerał Bcnckcnilorff u d a  s i ę  w  tych 
dniach do Petersburga, a za ośin dni ma powrócić do Berlina.

(A  B. W. Z .)
(Depesza telegraficzna.)

B e r lin , 12. czerwca. S ły c h a ć , że król. adjutnnt p. Man
teuffel uda się do Petersburga z pismem popierająeem ostatnią notę 
austryacką. Obiegające tu pogłoski o z jeździć  Jego Mości króla z 
Jego Mością Cesarzem Rcsyi przy sposobności podróży do Prus, są 
całkiem bezzasadne. Na cześć uroczystości srebrnego wesela Jego 
królewicz. Mości księcia Prus było miasto wczoraj wieczór rzęsisto 
oświetlone. Między hotelami ambasad odznaczał się szczególnie pa
łac hrabi Thun’a. Dzisiaj udały się reprezentacye rozmaitych de- 
putacyi z  gratulacyą na zamek Babeisberg. (L . k a .)

Rosya.
(Przybycie nowych pułków do Warszawy.)

Preuss. Corr. donosi: Dnia 7. czerwca i w dnie poprzedza
jące wkroczyły  do Warszawy także cztery pułki drugiej dywizyi 
korpusu grenadyerów wraz z przynależną drugą brygadą artyleryi, 
mianowicie 7. b. m. Jckaterynosławski pułk grenadyerów wielkiego 
księcia Następcy tronu, a poprzednio pułki grenadyerów króla Ni
derlandów i księcia Eugeniusza Wirtembergskiego tudzież pułk ka
rabinierów wielkiego księcia Fryderyka Meklenburgskiego. Jenerał 
Iliidiger musztrował te pułki po kolei na Saskim placu, również lu
strował jenerał i zastępca Namiestnika królestwa Polskiego dnia 6.
b. m. także pułk strzelców W ielko-Łuckich  i czwarty pułk trzeciej 
dywizyi pierwszego pułku piechoty w  ich przechodzie przez W ar
szawę. (L I .)

l& s ie z lw a  J la d d u n a js k ie .
(Korespondencya 7. Widdynu w Lloydzie.)

W ie d e ń , 11. czerwca. W iener Lloyd  pisze: Otrzymaliśmy 
dzisiaj dwa listy od naszego korespondenta z Widdynu, W  pierw
szym z dnia 5. czerwca donosi: Pomimo zaciętej walki, która nie
dawno zaszła między Slatiną i Karakalem , zdaje się przeeiez , że 
wojna się coraz od granic małej W ołoszczyzn y  oddala. Gdy bowiem 
jeszcze  przed kilku dniami było widocznym zamiarem T urków  za- 
jać  cały kraj, a na wszelki przypadek mocną pozycyę pod Kalafat, 
i w  tym celu zostawić w małej W ołoszczyzn ic  korpus konnicy Ba- 
szi-Bozuk i potrzebną nrfyieryę , przysłano teraz kuryerem z g łó 
wnej kwatery do Ilalim Baszy wyraźny rozkaz , ażeby niezwłocznie 
ruszył do Szumli z resztą regularnego w o jsk a , która się jeszcze  
została w Krajowie i Kalnfacie i z Baszi-Bozukami, którzy pod ko 
mendą Iskender Beja stanowiły dotychczas straż przednią. Nie ule
ga zatem wątpliwości, że w tych dniach opuszczą Turcy małą W o 
łoszczyznę, a nawet Kalafat. Tymczasowie tylko zajmie batalion pie
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choty położona koło  Kalafatu wyspę naddunajską, a zaopatrzoną kil
ku bateryami dział ciężkiego kalibru. I stąpienie z małej W o ło s z c z y 
zny odbywa się z wielkim pospiechem i porządkiem, i w tej chwili 
bawi w małej W ołoszczyżn ie  tylko cześć regularnej kawaleryi i kor
pus konnych Baszi-Bozuk. L ecz  i tych wojsk tu za kilka dni po
wrotu oczekują. Tureckie wojsko niebyło zresztą przy swym odcho- 
dzie niepokojone ze strony Rosyan , których dwa pułki regularnej 
konnicy i kilka sotni kozaków stoi jeszcze  w Slatynie. Naprzeciw 
Rosyanom w  ostatnim czasie stały wyłącznie Baszi- B o z n k , wale
czność ich w świetnej potyczce pod Slatiną, w której ich wspierały 
tylko trzy szwadrony regularnej kaw alery i, zjednała im poniekąd u 
rosyjskiego wojska szacunek. Jednakże i Rosyanie odznaczyli się 
przy tej sposobności wielkiem męztwem, i arlylerzyści rosyjscy oto
czeni i wezwani do poddania sic,.przenieśli bez wy jątku śmierć nad 
niewolę. W ycięto  wszystkich artylerzystów czterech armat, tylko 
ciężko ranny komendant zdołał się ucieczką ocalić. Baszi-Bozuki 
zdobyli w tym dniu 60 koni i mnóstwo broni. Cztery działa, które 
w tej walce zabrano Rosyanom, sprowadzono tu przed wczoraj z bar
dzo pięknym zaprzęgiem z Kalafatu i z wielką uroczystością i ku 
niemniejszej radości mieszkańców W iddynu, oprowadzano po mie
ście. —  Liczne pochody wojsk przerywają tu często panującą w 
czasie Ramazanu ciszę, a w wielkim , koło miasta rozłożonym obo
zie odzywa się tak żwawe, ruchliwe życic  żołnierzy, że nawet mie
szczanin, Muzułman, który zwyczajny w tym czasie post najczęściej 
snem sobie skraca, jest zmuszony mimowolnie dowiadywać się, co 
się około niego dzieje. W  najdziwaczniejszej mieszaninie strojów 
snują się żołnierze wszelkiej broni ; ■ gotują jadło, palą fajki, rozma
wiają, a gdzie niegdzie muzułmański wojownik klęczy przed swym 
namiotem i odmawia zwyczajną modlitwę. Jak każdą razą tak i 
dziś powróciłem pełen otuchy z mojej wizyty w tym obozie, i jeźli 
się nie mylę, znajduje sic w tureckiej armii zaród życia , o którym 
sadzono, że już całkiem obumarł.

O szturmach przypuszczanych ostatniemi dniami do Sylistryi, 
piszą do Sieb. Boten  jak następuje: W  nocy z 29. na 29. mija
przedsięwzięli Turcy  znaczną zbrojną siłą wycieczkę z twierdzy S y 
listryi na rosyjskie fortyfikacye ob lężn icze , tak że Rosyanie byli 
zmuszeni ustąpić z jednego z swych szańców, które usypali. Lecz 
za nadejściem posiłków odparto Turków ze wszystkich stron, p o -  
czem Rosyanie przypuścili do reduty nieprzyjacielskiej szturm, który 
był bardzo krwawy. Turcy  przypuścili Rosjan na wystrzał karabi
nowy, potem dali do nich ognia kartacznmi i ręczną bronią tak da
lece, że Rosyanie byli zmuszeni cofnąć się i ponieśli znaczną tratę. 
Mówią, że liczba poległych i rannych wynosi przeszło 500 ludzi, 
między tymi ma się znajdować kilku jenerałów i oficerów sztabo
wych. Syn jenerał-adjntanta hrabi Orłowa miał otrzymać w tym 
szturmie bardzo znaczną ranę w  głow ę.

Z  nowszych wiadomości donosi ten sam dziennik, że dnia 31. 
maja wzięli Rosyanie szturmem jedną fortylikacyę przed Sylistryą, 
której w nocy z 28. na 29. nie mogli zdobyć. Straty, które Uosya- 
nie z tej przyczyny ponieśli, mają być wielkie. Mówią o 600 pole
głych i więcej niż 900 rannych. Znaczne postępy uczyniły obleżni- 
cze roboty przed Sylistryą. Rosyanie zrobili kilka krytych bateryi, 
z których teraz mogą skuteczniej bombardować fortecę, niż dotych
czas. —  Również nad rzeką Aluta miała zajść między turecką prze
dnią strażą i Rosyanami utarczka ze szkodą Rosyan. Oddział ro
syjskiego wojska z czterma działami ruszył 29. z. m. ponad rzeką 
Alutą na podjazdy i został przeważną turecką siłą tak dalece obsa- 
czony, że tylko kilku Rosyanom powiodło się umknąć na lewy brzeg 
Aluty.

Turcy a.
(Trybunał Tahkik-Medżlisay.)

Wiadomo , że Porta już dawniej postanowiła zaprowadzić w 
całem państwie pod imieniem Tabkik-Medżlissy takie sądy indaga- 
cyjne dla ciężkich przestępstw policyjnych i zbrodni kryminalnych 
jakie już pod imieniem Snbtic-Medżlissy istniały w niektórych wię
kszych miastach tureckich. Ferman Sułtana, mocą którego zaprowa
dzono tę instytucyę, wydany został w połowie marca r. b., a urzę
dowe uwiadomienie o tej reformie otrzymała c. k, Internuncyatura 
w nocie wysokiej Porty z dnia 2S. marca 1854.

Dawniej już donosiliśmy o ogłoszeniu tego fermanu w  Seraje- 
wie dodając, że ten ferman odczytano tylko w języku tureckim, pod
czas gdy w tamtejszej okolicy tylko język  iliryjski nawet między 
Muzułmanami jest w używaniu. Po sknńczonem odczytaniu wezwano 
tylko tych, którzy świadomi są języka tureckiego, ażeby dalej roz 
szerzali wiadomość o treści odczytanego fermanu.

W edług treści fermanu i załączonego doń dość obszernego re
gulaminu należy do sądów Tabkik-Medżlissy indagowanie i sądzenie 
ciężkich przestępstw policyjnych a szczególnie kryminalnych. Pra
w om ocność świadectwa chrześcian i żydów' także przeciw muzuł
manom uznaną została co do zasady, chociaż tekst obydwóch doku
mentów tyczący się tego punktu rażącego znane i głęboko zakorze
nione przesądy Moslemów, nie jest zupełnie jasny. Ale gubernatoro
wie prowincyi otrzymali poufne instrukeye, ażeby ile możności prze
strzegali powyższej zasady. Procedura odbywa się nie według K o
ranu, ale według tak zwanego komrmmam (świeckiego czyli cywil
nego kodeksu karnego), przeto do sądów nienależą osoby duebowme, 
Kadowie i Uleiny. Prezesami tych sądów, które należy odróżniać od 
sądów handlowych , są gubernatorowie prow incy i ,  do nich należy
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także dowolny wybór asesorów. Świadkowie przysięgają na ewange
lię, na koran albo na torę.

W  sprawach obcych poddanych mają ich konzulowie prawo 
interweniować czynnie w procesie i albo stawać osobiście albo de
legować akredytowanego reprezentanta.

Przy tej sposobności musimy zrobić uwagę , że podobna kon- 
cesya, ściśle rzecz  wziąwszy, niebyła potrzebna, gdyż oddawna kon- 
zulałom przysłuzało uznane i niezaprzeczone prawo stawania w o -  
bronie swych krajow ców w sposób oznaczony, a wykonywanie tego 
ważnego i pożytecznego prawa w  obec stosunków tureckich stanowi 
główną część obowiązków konzula w Turcyi. Przyjęcie powyższego 
postanowienia do przynależnego statutu można przeto uważać tylko 
za ponowione uznanie i poniekąd za republikacyę upoważnienia ma
jącego już dawniej zupełną moc obowiązującą.

Rząd angielski zrobił Porcie k o n c e s ję , że w ogóle uznawać 
będzie wjkonanie w yroków  zapadłych w tych nowych sądach w 
sprawach poddanych angielskich. Stosunek Anglii do Porty a szcze 
gólnie przewaga angielska na morzu, dopuszczają podobnej koncesyi 
ze strony Anglii. Austrya zaś musi gruntownie i głęboko rozważyć, 
czyli i jak dalece je j wypada skłonić się do podobnej koncesyi 
względem swych poddanych. Rozumie się samo przez się, że Au
strya tylko pod waruiikiem najobszerniejszych i najpewniejszych gwn- 
rancyi bezpieczeństwa poddanych ausWyackich i w obec pewności 
prawdziwie bezstronnego sądownictwa , przyzwolić  może na zmianę 
teraźniejszych traktalami obwarowanych stosunków.

Ale w ogóle i według dotychczasowych doświadczeń zasługują 
Tabkik-Medżlissy bezwarunkowo na pierwszeństwo przed dotychcza- 
soweini Nekkemen (sądami, gdzie się procedura odbywa według 
przepisów koranu), gdyż los chrześcian w Turcyi tym sposobem jest 
bezpieczniejszy. Jest-to zarazem godne uznania, znaczny poslęp zna
mionujące usiłowanie wysokiej Porty, przeto c. k. Internuncyatura i
c. k. konzula ty w Turcyi otrzymały zlecenie, ażeby w miarę swego 
zakresu czynnie wpływały na przeprowadzenie i skuteczne działanie 
tej nowej instytucyi. (L it. koresp. aastr..)

(Wiadomości z-nad Dunaju w Lloydzie.)

W ie d e ń , 10. czerwca. Lloyd pisze: Omer Basza przesłał 
dnia 26. maja raport do Konstantynopola w którym wyrzeczone jest 
przekonanie, że Sylistryą trzymać się będzie tak długo jak tego w y
magać będą oporacyc armii tureckiej. —  A ż do 6. b. m, niemożna 
było rozpocząć bombardowania fortecy Abdul Medżyd, ponieważ 
Turcy  wsparci pomyślnemi wycieczkami i ulewnemi deszczami, raz 
już zupełnie zburzyli bateryc rosyjskie ustawione dla zrobienia w y 
łomu a odtąd ciągle niepokoją robotników.

Oblężenie Ruszczuku zarzucili Rosyanie już  zupełnie. Said 
Basza robi prawie codziennie podjazdy ku. Dżurdżewu i óoniósł do 
Szumli, że Rosyanie dotychczas żadnych niezrobili kroków, któreby 
inogły wzniecać obawę. Halil Basza kazał w małej W ołoszczyzn ie  
ogłosić zupełną amnestyę. —  W iadomo, że kasy wojenne, urzęda 
administracyjne i t. p. przeniesiono z Bukaresztu do Jass. Trans
porty zaczęły się w pojedynczych oddziałach dnia 24. maja. Dnia 
29. napadł oddział ochotników greckich ukrywszy się w zasadzce na 
brzegu Jałomicy niedaleko Z y low y  na transport pieniężny jadący pod 
eskortą rosyjskich kozaków' i po dłuższej walce, w której poległo 
sześciu kozaków, zrabował całą kasę.

Doniesienia * ostatniej poczty.
P r a g a , 13. czerwca. (Bep. teł. p. Namiestnika Czech do 

Jego Excel. p. ministra spraw wewn. w Wiedniu). W edług nadesła
nej właśnie depeszy telegr. przybyli Ich Mość Cesarstwo o god. 9. 
min. 30. w najlepszem zdrowiu do Kaldrub i udali się niezwłocznie 
w  dalszą podróż do Wiednia. ( Abd. W  Z .)

W ie d e ń , 13. czerwca. Litogr. koresp. ausłr. pisze : Z  pry
watnego źródła otrzymaliśmy w drodze telegraficznej najnowsze wia
domości z  Czerniowiec z d. 12. b. m ., z których da się zestawić 
następujący obraz nakazanych ze strony ces. ros. naczelnego wodza 
JO. księcia Paszkiewicza poruszeń wojsk w Multanach: Do Rainan 
wysłano dwa pułki dragon ów , bateryę nr. 21. i 22. i konną d yw i
z j ę  pionierów’, Do obozu pod Tirgut Forn.os mają przybyć d. 13. 
b. m. pułki piechoty Miszegrodzki i Maromski z 4  bateryami. Do 
Podul-Ilve blizko Jas odkomenderowano na dzień 23. b. m. trzeci 
pułk dragonów i bateryę nr. 23. W  dystrykcie Foltyczeny będzie 
stać pierwszy pułk kozaków Uralskich. Do obozu w  Hcrlec w ob
wodzie Botjszanskim mają Się udać pułki strzelców Simborski i 
Ujszawski z dwiema bateryami. Do Botuszan i Duroszoy odkomen
derowano 46. pułk kozaków dońskich. Słychać, że jenerał kawale
ryi Szebelski objeżdża dystrykta Botuszan, Duroszoy i Raman, gdzie 
przedsięweźmie przegląd stojącego w nich wojska wszelkich  gatun
ków broni.

Ilerm a n szta d t, 13. czerwca. Książę Paszkiewicz uda się, 
jak słychać, mimo słabości swojej z Kalaraszu do Jas. Mussa Basza 
komendant Sylistryi poległ od kuli działowej; w  miejsce jeg o  mia
nował Omer Basza, Kirikli Baszę, dawniej komendanta w Basardżyku.

A te n y , 4- czerwca. Stosunki przyjaźne Grecyi do mocarstw 
zachodnich są przywrócone. Suli i Lakka poddali się Fuad Effcn- 
deinn i mają teraz wyruszyć przeciw powstańcom. Obawiano się tu 
napadu ze strony korpusu 5000 A lbau czyków , co teraz pewnie ju ż  
nienastąpi. (L it. kor. austr.J
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K u rs  lwowski.

Dnia 14— 15. czrrw ca.
gotókwą | towarem

złr. kr. zlr. kr.

6 14 6 ' 18
Dukat cesarski ................................... w u 6 20 6 22
Pótimperyal zł. r o s y j s k i ............................. w 10 53 10 55
Rubel śrehrny r o s y j s k i ............................. w 2 6 2 7
Talar p r u s k i .................................................... 11 }i 2 — 2 2
Polski kurant i pięciozłotówka . . . w n 1 31 1 32
G alicyjskie listy zastawne za 100 złr. . r> 92 15 92 30

K u rs lis tó w  zasta w n ych  w  g a l .  stan . Instytucie k red y tow ym .

Przedano
Dawano
Zadano

Dnia 14. czerw ca 1854. złr. kr.

kuponów 100 po . ....................... 92 18
„  100 po ................................... n 92 48
„ za 100 ......................................... sil — —
,, za 1 0 0 ............................. .....  . n — —

5%  z
•5% 
■5% 
*V.°/0 

■ 4% 
■4% 
3% 
2% %

L 6t0 8 6 ' / , ,

»
ji

5) —
V

n 56
n 4 2 %
j i

11 122%
u 90 V in

2 % %
5% —
5% —

5% 8 3%

1, 3/ 4̂ /8

83%
1242 1245 1250 1250 1254 1250 

473 %  475

Wiedeński kurs papierów.
Dnia 12. czerw ca.

Obligacyd długu państwa . . . 
delto z r. 1851 serya B. .
detto z r. 1853 z wyplata

O bligacje długu państwa . 
detto detto . .
detto z r. 1850 z wyplata 
delto detto detto
detto detto . . . .

Pożyczka z losami z r. 1834 . 
detto detto z r. 1839 .

. detto delto z r. 1854 .
Obi. w ićd. miejskiego banku . .
Obi. lomb. wen. pożyczki z r 1850 
Obi. indemn. Niż. Auslr. .

delto krajów koron.
Akcye bankowe . .
A kcye n. a. To w. eskp. na 500 złr.
Akc ye kolei żel. Ces. Ferdynanda na 1000 złr. 2137 %
Akcye kolei żel. G lognickiej na 500 złr. . —
Akcye kolei żel. Edyr.bnrskiej na 200 zlr. . —
A kcye kolei liudzińsko-Lineko-Gm unJzkiej na zlr. —  . . . .
A kcye Dunajskiej żeglugi parowej na 500 złr. 556 557 558 560 
A kcye austr. Lloyda w T ryeście na 500 zlr. . . 607 %
Galicyjski listy zastawne po 4 %  na 100 zlr . . .
Renty Como ...............................................................................

Wiedeński kurs wckslów.
Dnia 12. czerw ca.

Amsterdam za 100 holi. złotych
Augsburg za 100 złr. kur....................................
Frankfurt n. M. za 120 fl. na stopę 2 4 %  fl,
Genua za 300 lire nowe Piemont.................
Hamburg za 100 Mark. Bank......................
Lipsk za 100 talarów . . .
Liwurna za 300 lire loskań.
Londyn za l funt sztrl.
Lyon za 300 franków 
Medyolan za 300 lire austr. . .
Marsylia za 300 franków 
Pa-yż za 300 franków . .
Bukareszt za 1 złoty Para .
Konstantynopol za 1 złoty Para .
Cesarskie dukaty .
Ducaten al marco .

w przecięciu
'e %  %  “ / i .  86,/.

50
42%

122%
90%

112 111 %  I-
134 133% V8 %  I- 
>33Va#4 133 <33% 1.

98% % %  %

129%  I.
13.1 13 12.59 13 1 

132%  %  1.

157 156 li/ 5/ / 4 i s

473V4
2137%

668
6 0 7 %

przecięcia 
112 2 m.
134%uso. 

tit3V.lt m.
— 2 IB. 
98 % 2  m,
— 2 m.
—  2 m.
13 2 in.

132%  2 in.
—  2 in.

156% 2 m. 
156% 2 m.
—  T .S . 
31 T .S .
—  Agio
—  Agio

K urs g ie łd y  w ied eń sk ie j.
Dnia 13. czerwicą o pierwszej godzinie po południu.

Amsterdam 111% I. —  Augsburg 133 '%  —  Frankfurt 133 I. —  Hamburg 
'9 8 . — Liwurna 128% . —  Londyn 12 57 1. — Medyolan 131 */a- — Paryż 156% .

Obligaeye długu państwa 5 %  8 6 % — 8 6 L j  Detto S. B. 5 %  105— 105% . 
Detto 4 % %  76 — 7 6 % . Detto 4 %  68 — 6 8 % . Detto z r. 1850 z wypłata 4°/0 
89 _  89 % . Detto z r. 1852 4 %  8 7%  — 88. Detto 3 %  56 —  5 6 % . Detto
2 ’ j%  4 2 %  —  43. Detto 1 %  Obi. indemn. Niż. Austr. 5 %  8 4 %  —
8 4 % . Detto z krajów kor. 5° rt 8 3 % ~ 8 3 % . Pożyczka z r. 1834 226— 227. Detto 

  ------ Delto z 1854 9 0 % — 9 0 % . Oblig. bank. 2 % % 5 7 — 58.z r. 1839 1 2 2 % — 122

Obi.lom. wen. pożyć, z r. 1850 5 %  103%  — 104. Akc. bank. z ujmą 1263 — 1265. 
Detto bez ujmy 1074 — 1076. Akcye bankowe now wydania 982— 9S3. Akcye 
banku eskomp. 9 4 % — 94 % . Detto kolei żel. półn. Ces. Ferdynanda 2 1 3 % — 2137/- .  
W ied.-R abskie 83 —  83 % . Detto Bućzyńsko-Lincko-Gm nndzkiej 290 — 282. 
Detto Tyrnawskiej 1. wydania 15 —  18. Detto 2. wydania 30 —  35. Detto 
Edynburgsko-Neusztadzkiei 5 3 %  — 54. Detto żeglugi parowej 560 — 561. 
Detto 11. wydania — . Delto 12. wydania 550 — 552 Detto Lloyda 605 — 
607. Detto młyna parowego wiedeń. 132 — 133. Renty Como 13' — 14 . Ester
hazego losy na 40 złr. 86 —  8 6 % . W indiscbgratza losy 2 8 %  — 29. W ald-
sleina losy 3 0 % — 3 0 % . Keglevicha losy 1 0 % — 10%  
tów Agio 3 8 %  — 3 8 % .

Cesarskich ważnych dufea-

(Kurs pieniężny na giełdzie wied. d. 13. czerw ca o pól do 2. popołudniu.
Ces. duka 
gotówka.

Ces. dukatów sfęplowa.iych agio 3 8 % . Ces. dukatów obrączkowych ,■ jio 
Ros. iinperyały 10.43. Srebra agio 32%

T e le g ra fo w a n y  w ied eń sk i kurs p ap ierów  i w ek sli.
Dnia 14.‘ czerwca.

Obligaeye długu państwa-5 %  867% ; 4% 4% — ; 4° ,, z r 18r>o
— ; wylosowane 3 %  — : 2 % %  — . Losy z r. 1834 226% ; z. r. 1839 122% . W ied. 
miejsko bank. — . Akcye bank. 1273. Akcye kolei póln. — . G lognickiej 
kolei żelaznej — . Odenburgskie — . Budwejskie 295. Dunajskiej żeglugi 
parowej 560. Lloyd — . Galie. 1. z. w W iedniu — . Akcye niższo-austr. T ow a
rzystwa eskomptowego ,-i 500 zlr. 4 7 4 %  złr.

Amsterdam t. 2. tn. 110% . Augsburg 132J 4 3 m. Genua — 1. 2. m. Frank
furt 132%  1. 2. m i .  Hamburg 9 7 %  1.2. i n .  Liwurna 128%  p. 2 .  m. Londyn 12 53. 
1, 3. m. Medyolan 131. M arsylia—  I. Paryż 155%  1. Bukareszt — . Kon
stantynopol — . Agio duk. ces. — . Pożyczka z r. 1851 5° „ lit. A. —
lit. B. — . Lomb. — . Oblig. indemn. — . Pożyczka z roku 1854 9 0 % .

P rzyjechali do Lwowa.
Dnia 15. czerwca.

Ks. Luhomirska Jadwiga, z Krakowa. — lir. Slarzei.ski Michał, z P rze 
myśla. — PP. Czermiński Juliusz, z Sambora. — Szawlowski Ludwik, z Sino 
lanki. —  Fedorow icz Jan, z Tarnopola.

W yjech a li xc Lwowa.
Dnia 15. czerwca.

Iks. biskup Ilackman, do Czerniowiec. — Szczepański Jan, do Lubienia.

Spostrzeżenia m eteorologiczne we Lw ow ie.
Dnia 14. i 15. czerwca.

Pora

Uaromctr 
w mierze 

parys. spro
wadzony do 
0° ifeauin.

Stopień
c ie p ła

według
Kcauin.

Średni 
sian tem
peratury 

do g. 6 zr.

Kierunek i siła 
wriatru

Stan
atmosfery

6  g o d .  z r a n a  
2 god. p o p . 
10 god. -wie.

"  " "  
27 8 4 
27 9 5 
27 « U

-4- 9 0 
-+- 13*
-4- 9 °

-*• 131
-+- 9'’

zachodni,

cicho

mglisto
pochmurno
iasno

0 god. zrań. 
2 god. pop. 
10 god. wic.

27 9 0 
27 9 0
27 8 0

-+- 9° 
-+- 17° 
-f~ 9°

17 « 
- ł -  9°

zachodni, pogoda
pochmarno

H

T  K  A  T  R .
UziŃ: dnia 10. czerwca 1854;

„W ię z y  z ta rg a n c 1
Kom edyo-dram at w 5 aktach z francuskiego P. E. Scribe (U ue Chaine) 

przełożył P. F. Stolcman.
O s o b y :

Ilrabia de St. Geran . . jp .  Ulrycli.
Ludwika, jego  żona . . . .  JP. Aszperzrer.
Emeryk d’Albert, kompozytor . JP. K al ic iń sk i .
Cleramlieau, negocyant, jeg o  wuj JP. .Linkowski
Alina, jego c ó r k a ............................ . JP. Linkowska.
Józef, lokaj Emeryka . . JP. Natorski.
Służący w hotelu . . .  . JP. Lauvernay
Notaryusz . JP. W isłocki.
Jan, lokaj hrabiego ................................... JP. Baczyński

Scena w  Paryżu

K R O N I K A .
—  Położenie llosyan w Dobruczy niejest wcale do zazdrości, pisze ko

respondent dziennika „Med. \Vo.chenschrift“  pod dniem 1 . czerw ca, odkąd nie
regularne wojsko tureckie ze w szech stron obsacza, napada, zwodzi i w najrozmait
szy sposób niepokoi forpoezty rosyjskie. Armia rosyjska zmuszona w alczyć bez 
pstanku ze złośliwością mieszkańców krajowych, siedzących bezpiecznie w swych 
niedostępnych kryjówkach podziemnych, którzy sami tylko znając zbyt rzadkie 
studnie tutejsze częstokroć je  zasypują i ukrywają, nieprzyjacielowi za szp ie
gów  służą i dla nas wcale nic a dla armii nieprzyjacielskiej zawsze choć co 
kolw iek żywności znachodzą; nadto wystawiona na tysiączne podstępy i zasadzki, 
do których oryentalni W ołosi i Sławianie nawykli pod jarzmem tureekiem, opłaca 
prawie każdy krok dotkliwemi ofiarami i nieznaehodzi ni w kraju ni u mieszkań
ców  żadnej inateryalnej ani moralnej pomocy dla swoich chorych i rannych żo ł
nierzy. W ejść do którejkolw iek z tych bud, sterczących tylko dachem nad z ie 
mią, niema w niej ani śladu mieszkania ludzkiego, a sami mieszkance znikają 
gdzieś zazwyczaj lub kryją się w  drugiej jaskini, której istnienie zdradza tylko 
komin wystający nad ziemię. O łóżku i pośeicli, o siole lub lawee, niema lu 
ani mowy; a światło wkrada się tylko przez otwarte drzwi, a raczej dziurę, do 
tej piwnicy pełnej dymu i smrodu. Naczyń, sprzętów kuchennych i t. p. nieina 
ta ani śladu' i chcąc zrobić jaki taki użytek 7, własnych zapasów trzeba przy
nosić z sobą wszystko, nawet drzewo i wodę. 1 to są wsie i przysiółki D obru

czy, których niepoznaje się po domach lecz krecich  pagórkach bud i ich komi
nach, nie po minaretach lub wieżach kościelnych, lecz wysokich drewnianych 
studniach z długim żurawiem do wyciągania wiadra. Jeźli wspomnieli.y o mia
stach, niezmipni to bynajmniej mego opisu; ho Basarczyk i Kuczuk Kainsrilżik 
naprzyklail przedstawiają tylko nędzne, z pręcia plecione i 6.in„ „bltp.une 
chaty, w  których zamiast okna figuruje tylko otwierana we dnie a na noc za
mykana okiennica; tylko w cywilizowanych miastach nad Dunajem, jak Hireowa, 
w idać u zamożniejszych okna ze szkła lub pęcherza; minarety zaś zd 'b ią  takie 
miejsca jako tako z daleka, ale zblizka są to także ponajwiększej c * c i  nie
kształtne budynki drewniane pełne brudu i śmiecia.

— Król Siamu darował Gubernatorowi z Singapore i t. d., pułkownikowi 
Butlerworlli szczególniejszy zbiór malowideł na suknie p rzed staw ia n ych  ka
mienny posąg bożka Buddhy w rozmaiłem według pory roku odmiennem przy
strojeniu. Posąg ten znaleziono przed 500 laty w starej pagodzie w pr» uincyi 
Lao Schiang, a w roku 1773 przyw iózł go dziad teraźniejszego króla do fciamu. 
Ubiory bożyszcza są bardzo wytworne, a z rzeźb wnosić można o znacznym 
stopniu wykształcenia artystycznego. Obrazy wspomnione ma!ą być wysiane na 
wystawę Paryzką w  r. 1853 i będą tein w ięeej zajmujące iż sam król Siamu 
ma przyłączyć do nich opisanie w języku angielskim. W  Singapore utworzył 
sic ju ż pod przewodnictwem Gubernatora komitet dla tej wystawy.

Główny Redaktor Id .  Szrzeuiawa Sartyni. Z  c. k. galic. drukarni rządowej.


